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Przeprowadzenie plebiscytu w Niemczech 
proponuje min. Mołotow 


MOSKWA B. 4. (RRC). — Na przed. 
kwiątecznym posiodzenau w dniu 5 
kwietnia rada ministrów obradująca 
pod przewodn'etwem generała Mar- 
shalla, zapoznała sę z pisemnym 
sprawozdan em komitetu koordyna. 
cyjmego w sprawie centralnych nie- 
mieckich urzędów administracyjnych, 

Jak wynika z {ego sprawozdan a 
delegacje Związku Radz ecklego, W. 
Brylanii i Stanów Zjedn. uzgodmły 
wspólny wniosek, klóry brzmi: 


„Pada ministrów spraw żagran'cz- 
nych poleca sojnszniczej radzie kon- 
iroli utworzyć w czasie najbliższym 
zgodne z uchwałami konferencj. pocz 
damskiej centralne niemieckie rrzędy 
udmimistracyjne dla spraw finansów, 
przemysła transporlu, łączności, han. 
dw zagranicznego, wyżywienia j rol- 
nietwa — traktując to, jako pierwszy 
krok na drodze do utworzenia tym. 
czasowego rząd niemieck ego", 

Delegacja francuska zgłosiła swój 
wlasny projekt, który w zasadzie zga” 
dza stę z wyżej wypienianą propozy- 

N 


cją trzech delegacji, ale zawiera sze- 
reg zaslrzeżeń, 

Na poniedziałkowym posiedze- 
nin omawiano w dalszym ciągu 
problemy, związane z przyszłym 
ustrojem Niemiec. « Przewodni- 
czył minister Bidault. 

Ministrowie starali się nzgod- 
nić swa poglądy w sprawach, w 
których komitet koordynacriny 
nie doszedł da porozumienia. 

Ze sprawozdania komitetu ko- 
ordynacyjnego wynika, że dole- 
gacja radziecka i brytyjska po- 
siadają wspólny punkt widzenia 
na sprawę kompetencji niemiec- 
kiej rady konsnitatywnej. 

Małotow odpowiadając Mar- 
shallowi podkreślił z naciskiem, 
że delegacja radziecka nie życzy 
sobie systemn autarkii w Niem- 
czech. Problem polega na tym, 
czy sojusznicy mogą decydować 
a przyszłym ustroju Niemiec w 
porozumieniu m narodem nie- 
miackim czy też bez porozumie- 
nia. 


Zdaniem mówcy należy poznać 
stanowisko narodu niemieckiego 
w tej sprawie. Mówca nie widzi 
przyczyn, dla których nie nale- 
żałoby przeprowadzić plebiscytu 
w Niemczech w sprawie podsta- 
wowej formy przyszłego ustroju 
Niemiec. W plebiscycie sojnsz- 
nicy dowiedzieliby się, jaki jest 
pogląd naradu niemieckiego na 
zagadnienie federalizacji. 

Minister Bevin wysunął szereg 
zastrzeżeń przeciwko wywodom 
ministra Mołotowa. 

Stwierdził on, że plebiscyt kry- 

* w sobie wiele niebezpieczeństw, 
które w przyszłości moglyby się 
odhić na bezpieczoństwie świato 
wym. Zdaniem Bevina plebiscyt 
jest hitlerowską formą głosowa- 
nia. Bidault i Marshall również 
sprzeciwili się propozycji Molo- 
towa w sprawie plebiscytu. 

W dyskusji postanowiono prze- 
kazać sprawę powyższą komite- 
towi koordynacyjnemu dla do- 


Stanisław Szwalbe Przewodniczący Rady Naczelnej PPS 


Klucze do władzy znajdują się w rękach 
mas pracujących 


W „Robotniku* ukazał się artykul 
przewodniezqcega Rady Naczelnej PPS 
ław, Stanisława Szwalbepo będący u- 
znanego artykułu. w 
Socjalistycznym* p. t 

„Na nowym etapie". Ze względu na 

znaczenie drugiego artykulu tow. 

Szwalbego dla całej Partii podajemy 

go poniżej w pelnym brzmieniu. 

W ostatnim przedświątecznym 
tygodniu ogłosił „Przegląd Socja- 
listyczny”, a za nim cała niemal 
prasa socjalistyczna z „Robotni- 
kiem“ na czele, mój artykuł p. t. 
„Na nowym etapie". Dałem w 
mm wyraz swym poglądom na 
hieżące zadania i stanowisko P, 


żupelnieniem 
„Przeglądzie 


P. 8. 
Okazało się, że artykni ten wy- 
wolał szerokie echo w kołach 


partyjnych. I szereg komentarzy. 
Nawiązując do tych komentarzy, 

3 postanowiłem skorzystać z pro- 
'ozycji redakcji „Robotnika“ i 
uhruć ponownie głos w numerze 
iwiątucznym naszego centralnego 
TRANU, 

Jako naczelne dążenie PPS 
wymieniłem budowę nowej 
Volski, jako kraju o stale zwięk- 
zającym się udziale uspolłecznio- 
1ych odcinków życia gospodar- 
uzego. Z tego wskazania należy 
wyciągnąć oczywisty dalszy 
wniosek, że budowa taka musi 
sią opierać ma trwałym funda- 
nencie nowej gospodarki Polski 

¿0 Dnaroiuwionym przemyśle i 


1 bankach. 


2 


Wydaje mi się, że pod cięża- 
rem codziennych trosk często za- 
pominamy o tym największym 
zwycięstwie klasy robotniczej, 
socjalistycznym zwycięstwie, ja- 
kie osiągnęliśmy przez wywła- 
szezenie kapitalistów i przedsię- 
biorców kartelowych i niekarte- 
lowych z calego klnczowego prze- 
mysłn, banków, handlu hurtowe- 
go itd., itd. 

Przecież w gruncie rzeczy ten 
fakt, w myśl naszych socjali- 
stycznych poglądów, decyduje w 
bliższej lub dalszej przyszłości a 
wszystkim. I o sytnacji politvcz- 
nej w kraju, i o możliwości sta- 
łej poprawy bytu całego świata 
pracy w kraju it tp. 

Błądy z zukresu polityki we- 
wnętrznej, niedomagania w dzie- 
dzinie stosunków międzynarodo- 
wych. usterki w naszych poczy- 


naniach na niwie kulturalno- 
oświatowej, — wszystko to dn sią 
poprawić, ała — zdaniem socja- 


listów — pod jednym warunkiem: 
gdy władza, a więc klucze do 
władzy znajdą się w ręku mas 
pracujących. Te klucze — to 3- 
czowe ośrodki życiu gospodar- 
czego w ręku narodu. Prawdę tę 
„rzeba stawiać nie od święta, ale 
na co dzień przed oczyma całego 
Narodu. 

Z tej prawdy wynika druga: 
jeśli chcemy, by kierownictwo 
życia gospodarczego i politycz- 
nego pozostało w ręku stron- 


nietw rohotniczych i ludowych, 
musimy stałe rozszerzać i poglę- 
biać pod względem przygotowa- 
nia aktyw ludzki, świadomie pra 
cujący na rzecz nowej rzeczywi 
stości. 

Stąd wypływa doniosła — nie 
pominiejszając znaczenia organi 
zacji partyjnej decydująca 
rola oddolnych oryanizacyj mas 
pracujących, jak rady zakłado- 
we, związki zawodowe, samorzą: 
dy, spółdzielezość itp. Stąd wska- 
zania dla towarzyszy partyj- 
nych: zajmijcie się przede wszyst. 
kim pracąrw tych organizacjach. 

«m się gruntuje władza lndo- 
wa, tam się ksziałtuje świado- 
mość i przysposobienie „dołu“, 

« którym musi sią oprzeć „gó- 
ra”, 

Wetąż jako PPS-owcy mówi- 
my a konieczności zwiększenia 
odbicia wpływów  socjalistycz- 
nych na kształłowunie się form 
naszego Państwa. Nie widzę in- 
nej trwałej drogi dla osiągnięcia 
tego słusznego celn, jak wytrwa- 
ła praca, najlepsza praca każde: 


——— 


Z Komisji rozbrojeniowej R.B. 

LONDYN, 8 4. (BBC). Na posiedze. 
nin Komisji rozhrojeniawej Rady Res. 
pieczeństwa delegat radziecki Gromyko 
oświadczył, w dniu wczorajszym, że nie 
zgadza się na brytyjski i amerykański 
punkt widzenia w sprawie rozbrojenia 
woj. 

Gromyko stwierdził, że sprawa roz 
krojenia jest paląca i nałeży ją jak naj. 
prędzej zułatwić. 

Obrady odroczono do środy. 


Nowy strajk w USA 

LONDYN 8, 4. (BBC). W pon'e- 
działek 7 bm, o godz nie fi rano roz- 
począł się w całych Stanach Zjedno- 
czonych zapowiedziany przez zwią- 
zek zawodowy strajk 300,000 pracow- 
ników telefonów. 

Pracownicy telefonów domagają sę 
podwyżki płac a 12 dolarów tygod- 
nowo, (Dotychczas zarobki wynoszą 
od 28 do 80 dołarów tygodniowo). 

50 tysięcy pracowników mie zrre. 
szonych w związkach zawodowych 
przyłączyło sę do strajku. W No. 
wym Jorku « większych miastach te 
lefomy mutomatyczne będą czynne bea 
obsług! aż do chwiti ewentralnych 
uszkodzeń technicznych, które przer 


z datkowemu opracowania. wą połączenia, Natomiast połączim a 


międzymiastowe są całkawicle przeor- 
ane. 


Konsul czechosłowacki 
“w Paryżu popełnił 
samobójstwo 
PARYŻ, 8. 4, (r) W niedzielę a dwi- 
tie znaleziona na jednej z ulic Paryża 
awłoki konsula czechosłowackiego Gej: 
sa Rdegojnen, 

Przypuszczano pierwotnie, że konsul 
padt ofiary mordarstwa, jednakże do- 
chodzenie wszczęte przez policję usta- 
lito, że Racgejac popełnił samobójstwo, 


Manifest Don Juana 
do Hiszpanów 

LONDYN, 8. 4. (BBO), Pre- 
lendent do tronu hiszpańskiego 
Don Juan wydał w dniu wezo- 
rajszym manifest do narodu 
hiszpańskiego, w którym okre- 
śli} plan generala Franco jako 
próbę przekształcenia dyktatury 
jan rządy dożywotnie, 

Don Juan stwierdził, że dopé- 
ki w Hiszpanii rządzi gen. Fran- 
= nioe ma mowy o wprowadze- 
siu ustroju monarchistycznego. 


Zakończenie strajku 

w Zagłębiu Ruhry 
LONDYN 8. 4, (PAP), Agencja Reu- 
tera dumos, że 250 tysięcy górn ków 
Zagłębia Ruhry powróciło w sobo- 


go PPS-owca na swym poste-|le do pracy, Kopalnie były meczynny 
runku lub warsztacie pracy, ełprzez 2 dni. 


wszystkich razem — w dziele n- 


W czwartek górnicy ogłosili jedno- 


świadamiania i przysposobieniajdniowy strajk na znak protestu prze. 
najszerszych mas do wciągnięcia|c wko brakowi żywności, a w piątek 
się w budowę Państwa po myślijkopalnia były zamknięte z powodu 
socjalistycznej przez pracę i neu-bw çla, 


sę w organizacjach mas pracu 
jących, o których mowa powy 
żej. 


| Strajk oraz święta spowodowały 


traly w wydobyciu węgla sięgająca 
‘uliona tom 
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De Gaulle przemawia w Strassburgu 


LONDYN, 8. 4. (BBO). Weza- 
raj w Btrassburgu z okazji od- 
ałonięcia pomnika noległych w 
walee z Niemcami Alzatezyków 
wygłosił przemówienie gen. de 
Gaule. 

Gen. de Gaule w .przemówie- 
nin swym domagał się w pierw- 
szym rzędzie rewizji konstytucji 
francuskiej, Mówca wezwał na- 
ród francuski do zjednoczenia w 
obecnej ciężkiej sytuacji między- 
narodowej: stwierdzając, że dla 
Francji najważniejszym proble- 
inom jest utrzymanie równowagi 
więdzy Stanami Zjednoczonymi 
a Związkiem Radzieckim. 


Poruszając sprawy gospodarcka 
da Gaulle zaproponował duże o- 
szcządności budżetowe. 

Na zakończenie gen. de Gaullej 
powiedzial, iż mimo dwuletniego! 
zaledwie okresu dzielącego Eu- 
ropę od zakończenia wojuy, no- 
trafiła ona wykorzystać ten czas 
na odbudowę, napotykając ua 
bardzo duże trudności. Wedlug 
iloniesień ze Strassbnrga, mowa/ 
de (anlle'a była oklaskiwanaj 
przez zebranych, przy czym pa- 
duły okrzyki na jego cześć, a po- 
dabno odzywały się glosy, doma-| 
Kające się powrotu de Gautle'a| 
do życia politycznego Francji. © 


LORD ALExANDEAR: 


„W. Brytania nie 


LONDYN, 8. 4. (BBC). W pierwszym 
duiu Swat Wielkanocnych, brytyjski 
minister obrony narodowej lord Alexan- 
dler wygłasil przemówienie, odpowiada- 
jąc uw szereg zarzutów poslawionych w 
zwiqzka z przedłożoną ostatnia do uch- 
walenia usiawą a skróceniu obowiązku 
siużby wojskowej z 18-lu do I2-tu mie- 


SĘ e 
przewiduje wojny 

Zarzulte sformułowane zostały główniej 
w przemówieniu soboluim  Winslónn 
Churchilla. 

Lord Alexander oświadczył, że usta- 
wa ta zosiuła przedłożona do uchwale- 
nla ze względu ne wyniki debal parla- 
nieniurnych oraz w porozumieniu z sze- 
fami sztabu. „Wielka Brytania nie prze- 


widuje wojny — między innymi po- 


wiedział lord Alexander. 
RL 


sięcy, 


Angielski organ socjalistyczny „Daily 


Rejleklorem Herald” zdecydowanie zautakował Chur- 
pa Niemczech chilla określając jego Hanoiko jaka 
najzupełniej błędne i nieścisłe, 
Prokurator aqdn_* denazyjikacyjnego 


Nehoynhorr w Ojfenbach został zwoł. 
niony a urzędu I natychmiast areśtto- 
wany. Jak stę okazało Schoenhorr za- 
tnli, łż należał do parti narodow 
ełalistycznej, aby otrzymać stanowisko 
prokuratora, 

W ciągu roku bleżącego 18.000 osób 
slanie przed sądami wojennymi w bry- 
tujskiep strefie okupacyjne] za przyna. 
lezność do zbrodniczych oryanizucji his 
tlerowskich. 

Obcente w obozach w strefle brytyp 
skiej przebywa zaledwie 1.500 internas 
wanych SS-manów 4 hitlerowców, 

Generalny dyrektor UNRRA general 
Ruocks wydał apel do uchodźców, prze« 
bywających w obozach UNRKA Pe = 
renie Niemiec, słarując się skłonić ich 
do potwrolu do krajów ojc: 
Odezwa podkreśla, że w dna 30 czerw- 
ca br. dziułałność UNRRA w Niemczech 
będzie ostatecznie zlikwidowuna | 
wiadumo kła po tym terminie obejmie 
udministrucję obozów, w których znaja 


Pogrzeb 67 dzialaczy polskich 

zamordowanych pr Niemców 

GDAŃSK, 8. 4 (PAP). W 
(Gdańsku w dniu 4 kwietnia od- 
był się manifestacyjny pogrzeb] 
GT czołowych apoiecznych dzin- 
łaczy polskich, zamordowanych 
w-Wielki Piątek 1940 r. w Stutt-, 
hotie przez Niemców. 


Ameryka na progi nowej ery spod 
republikańskiego znaku, odwraca się 
= sposób radykalny od wszelkich du- 
konañ, które hanowały nieskiępowa- 
Fo rozwój businessu amerykanskiego 
= poprzedniej epoce, którą w'ehi na- 

+wało z niechęcią epoką niewoli | 
jpodważania fundamentalnych praw 
człowieka i obywalela. 

Jednym z najbardziej jaskrawych 
objawów tego nowego, powojennego 
systemu, który ma zapewnć pełne 
jpowodzen a HdoBpodarczego i wysoki 
om ycu każdemu obywatekowi 
stanów Zjednoczonych jest lendencją 
W Wiesbadenie areazlawano ofiecra|ą uuniejsznla wpływów Związków 
policji Drendleina, który, ywodowych które, zdanięm sfer 
iak sę okazalo, był agentem gestapo. (orzeżnysłoW YCH | sachówawczych 
Dostat siç on do policji jałszując, swójfwyrosły nadmiernie w okrese, gdy 
pa nonarisis personalny: kierunek reformslyczny nadawał ton 

Jak podaje ayencja DANA, partia ko.jpolityce amerykańskiej, 
munisiyczna w Westfalii zamierza wy. 
sławić wspólną listę kandydatów do ciał 
samorżądawych z purtią socjul.demokra- 
łyczną Przywódcy parti kontunistycz- 
nej są zdaniu, że zjednoczenie obu paru 


| 


duja się uchodźcy. 

Wedłuy oftejatnych źródeł amerykań: 
skich G, Farbenindustie w 
uinerykańskiej strefie okupacyjnej 
stanie rozbity mu bł towarzysiw prie- 
inysłowych, na czele których staną %w 
rzudcjj sojusznicy, 


koncern I. 
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niemieckiej 


WYTRĄCIĆ BROŃ 

Kongres obecny pragnie broń tę 
wytrącić à uzałeżnić róbotn ka ame- 
sykuńskiego w znacznie większym, 
lit robolniczych, działających na terejanizelj uprzednio stopniu, od przemy. 
me brytyjskiej strefy okupacyjnej, po.jsłu. Na wokandze zagadneń, które 
krzyżuje plany reakcji, usiującej przej” najbliższym czasie mają być przez 
prowadzić swoich kandydatów do radiŃongres rozpalrywane, znajde się 
miejskich. mewizja uslawy w stosunkach pracy, 
l tóra właśnie gwarantowała swobodę 
Dra 18 kumetma br. zostanie wyse isa „gów, Rewizja ta idzie w kieran- 
dzona w powietrze wispa Helgoland — |; powiększenia uprawnień praco. 
największu baza niemieckich łodzi ped-igyców przez umożliwienie im wy- 
wodnych w czasie ostatniej wojny.»Ła-|rajania robotników, którzy, o ile 
dunkt wybuchowe będą zapulone na|irajkoważi, nie załosli się do pracy, 
odległość, z pokladu brytyjskiego okre|hociaż teh do podjęcia pracy wzyć 
tu wojennego, Ivano, Praktycznie ozmacza i0, iż ja- 


a O, Z Z e 


ARZOL* 


O czym mówią w Nowym Jorku? 


WĘGIEL CZY POŃCZOCHY 
Przemyały kluczowe, od których uza- 
leżnione jest życie narodu angielskiego, 
jnk np. przemysł weglowy, bawełniany 
i wełniany, odczuwają rozpaczliwy brak 
rąk roboczych. W przecimieńsiwie prze- 
mysł wyrobów luksusowych, gdzie pa- 
ziom plac jest wyższy, rozwija się do- 
skonsłe Wydaje się być pewnym, że 
rząd obecny będzie zmuszony odebrać 

robotnikom prawo wyboru pracy. 
(„New York Herald Tribune“, 

Nowy Jork) 


KOMENTARZ STEFANA WARTY 
W SPRAWIE ORĘDZIA 

Oświadczenie Dean Achesona w spra- 
wie pomocy Grecji i Turcji just wyja- 
inieniem stanowiska USA w lej sprawie. 
Pomoc dla Grecji jest rzeczą bardzo pit- 
ną. Nie może fa sprawa być przedłoża- 
na NZ, gdyż taki tryb posiępowania 
wymaga dłuższego czasu. Syłuscja w 
Grecji wymaga szybkiej ugorancji NZ 
w innej sprawic, mianowicie uwolnienia 
Grecji od uzbrojonych hand, popiera- 
nyeh przez komuwistów. Walki z tymi 
bandami wyczerpują Grecją. USA dąży 
do zapobieżeniu kryzysowi ekonomicz- 
nemu w Grecji, Organizacja NZ nie po- 
siada funduszów do udzielenia szybkiej 
pomocy. Prezydeni Truman w swej mo- 
wie zaznaczył, ze jsinienie Grecji juko 
państwa suwerennego i niepodleglego, 
ma duże znaczenie dla narodów zucho- 
— o 

Minio odmiennej sytuacji Turcja leż 
potrzebuje pomoty, Od chwili wybuchu 
wojny Turcju trzyma pod bronią ar- 
imię, ta ją wyczerpuje gospodmczo. 
Tureja mie jesli w stanie utrzymać sil 
zbrojnych dłu obrony narodowej i jed 
noczednie rozwijać się pod względem 
gospodarczym. Możliwe, że w udziele- 
niu pomocy Turcji wóżmie udział wia- 

wy Bank: To umożliwi zachowanie 


kukolwiek akcja sirajkowa będzie ne. 
jako z Aóry skazana na n cpowodze- 
mie, ponieważ strajkujący hędą niveli 
zawsze w pamięci, ż każdej chwili — 
a na wybór tego momenlu decydają- 
cego ne będą miel; wpływu — mo- 
ze hu grozić utrata pravy | utratą za- 
robku, co jesi szczególnie dotki'we 
w chwili, gdy następuje odplyw ron 
wojowy w danej gałęz, produkcji. 


OBRONA „SWOBÓD“ PRZEMYSŁU 

Przed senacką Kom:ają Pracy, któ. 
rej przewodniczy znany anlyroose- 
velowiec i oug á czołowy izolacjoni. 
sa Taft defilią przeróżne eksperci, 
klórych zadan «m jest położenie rze. 
komo obiektywnych podwalin pod 
zam arzoną rewizję ustawoclawczą, O. 
pinie ekspertów są tym  skrzętniej 
zbierane, iż należy przewidywać, iż 
prezydent Truman będzie rewizji} ta- 
kiej oponować, a Związku Zawodowe 
również nie zaniedbają mobil zacji 
sił, któraby umożlwiła im zwalczanie 
lego procesu cofania sę w tył z za- 
ietych już į przez długie lala utewa- 
lanych pozycji. 


CZY JEDNOLITY FRONT PRACY? 

Wydawałoby się, iż w takiej sytua- 
cji obydwie rywal ujące z, sobą cen- 
trale zawodowe zapomną o nawars- 
twionych, wieloletnich urazach į zje- 
dnoczą się w obronie swych wspól- 
nych æmgrożónych interesów, Był mo- 
ment, kedy pewne wiadomości uu la 
wskazywały. 

Kiika tygoduj lemu, Komitet Wy. 


Turejj jako państwa  niepodloglega. 
Pomoc dia Grecji 1 Turcji jest w tej 
chwili żywotłnym inieresem USA, a maj- 
tywotniejszym dîn samych tych państw. 
Upadek gospodarczy Grecji i areji 
spowoduje irate ich niepodległości, ca 
falalnie odbije się na gospodurce innych 


D KOMPROMIS MIĘDZY USA I ZSRR 

„Detroit News” pisze, że konferencja 
inoskiewska rozpoczęła się w niesprzy- 
jniących warunkach. Sposoby przepro- 
wadzenia koniroli nad Niemcami pro- 
ponowane praez USA, nie magą hyć tal- 
wo przejęte przez Rosjan i odwrotnie, 
projekty sowieckie kolidują niejadno 
krotnie ze sianowiskiam amerykańskim, 
Ustalenie jednolitego programu jest rze. 
czą zasadniczą. Starcia między intere- 
sami amerykańskimi ż sowieckimi są w 
wielu krajach. Największe napięcie ist- 
nisje obecnie, o ile chodai o stosunki 
amerykańsko-sowieckie, w Grecji i na 
Korei. Kompromis między USA i ZSRR 
mialby maczenie ególna-świzlowe. 

„Boston Herald" pisze, że największe 
zuaczenie ma właściwe rozumienie te. 
go, co mówią poszczególni delogaci przez 
przedstawicieli innych państw, Sławy 
poszczególnych delegntów są w różny 
sposób rozunziane przez innych. 

„Spoken Revue" porusza w jednym 
z artykulów sprawę pomocy Grecji i Tur 
cji i pisze, ża sprawa ta zostala prey- 
jeta przez większość posłów Kongresu 
przychylnie, ale z oslrożnością. Jest to 
jedyne sluszne stanowisko. Pomoc dla 
Gracji a "Furef nakłada na USA wielkie 
zobowiązania nie tylka finansowe, ale 
| połilyczne i może stanowić sedno slo- 
sunków rosyjska-emerykańskich. Można 
być pewnym, łe Kongres uchwali po- 
tyczki dla tych krajów. Jest te posie- 
ce odważne i utaaowcze. 

(„Głos Ameryki", Nowy Jark). 
— RE 


Związki Zawodowe USA wobec grozby 
ataków kapitalistycznych 


konawczy AFL — American Federa- 
hion of Labour — Amerykańskiej Fe- 
doracji Pracy, obradujący na Flory- 
dzie, wystosował wezwanie do przy- 
wódców CIO — Congress of Indus- 
tr al Organisations — Kongres Orga-' 
n.zącji Przemysłowych o odbycia 
wspólnych rozmów «ła rozważenka 
problenm organicznej jedności oby. 
dwóch central, Przyczym przewodni. 
czący AFL, Willam Green wyjaśnił, 
tł przez organiczną jedność należy 
rommm'eć połączenie obu organizacji 
w jedną całość, Propozycja (Greena 
była odpowiedmą na Ist przowadni- 
czącego CIO, Philipa Murraya, kióry 
podkreślał konieczność odbycia. 
wspólnych narad v stworzenia jetno- 


„litego fronlu pracy wobec grożhy 


przeprowadzen a przez Kongres rewi. 
zjj ustawodawstwa pracy, 

Odnosi się zalem wrażenie, iż wiel- 
kie cenirale zawodowe, świadome 
niehezp eczeńalwa, zdohędą się na po- 
łączene swych sił ; rzucenie na 
szalę swego ogromnego ciężaru, tym 
większego, iż nie rozb tego niechęcią 
i rywalizacją, Niektórzy obserwaio- 
rzy twiendzą jednak, iź propozycja 
organicznej całości wysunięta przez 
Greena, nie spoika się z aprobatą CIO 
a nawet ufrudni taklyczne współdzia. 
łonie. Gdyby lsk istotnie było, to przy, 
dzisiejszych nastrojach przeważają” 
cych w Kongresie | w szerokiej opl- 
oig publicznej, świat pracy, nie ža- 
stosowawszy łącznej w zwartej tak- 
tyki, poniósłhy glęhoką ¿ ciężką pa- 
rążkę, 
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Ujawnione „sekrety“ 

Amerykański Departament Stanu a- 
publikował pełny tekst umów i proto- 
kółów, podpisanych na trzech wielkich 
konferencjach międzynarodowych z o- 
kresu wojny.. w Teheranie, w Jałcie 
i w Poczdamie, Nawet tie klavzule, 
które dotychczas nie ujrzały świata 
dziennego, zosłały podane do publicza 
nej wiadomości. 

Przypominamy sobie, jak międzyna. 
rodowa reakcja, nieżadowołona z poro- 
zumienia między mocaralwami, rozpo- 
częła oszeżerczą kampanię twierdząc — 
a raczej dając do zrozumienia — że 
umowy te zawierają groźne tajne klaue 
zule, slanowiące spisek Wielkiej Trója 
ki przeciw Europie i światu, 

Opublikowanie pelnego tekstu umów 
jaskrawie zadaje klam wazelktm inay- 
nuacjom tego rodzaju. Ci, którzy szu- 
kają wszędzie „tajnej dypłomacji” i 
gonią za tanimi sensacjami rozezaro. 
wali się gorzko. 

Okazalo się bowiem, że nie opublia 
kowano w swoim czarie tych tylko u- 
mów, które mogły zagrozić bezpieczeń- 
stou mocarstw, znajdujących się wówa 
czas w slame wojny. Dokumenty wy- 
dane obecnie w Ameryce nie wnoszą 
nie absolutnia nowego do tego, co była 
powszechnie znane. ` 

Legenda a Europie, sprzedanej przez 
Wielką Trójkę, której hołdowała i ro- 
dzima reakcja, rozwiała słę ostatecznie, 
Niemniej jednak prappomnienie tekstu 
tych umów nie może być szkodliwe. 
Wręcz przeciwnie. Umowy przypomina- 
14, że giroga do likwidacji niebezpiee 
czesłwa niemieckiego prowadzi przez 
denazyfikację, demokratyzację i roz. 
brajenie. A ta ciągle jeszcze jest akłuat| 
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Niemieckie partie polityczne 
wobec konferencji moskiewskiej 


Pierwsze wyniki prac Konferencji 
Moskiewskiej charakterystycznia zmie- 
nity stosunek do niej niemieckich partii 
politycznych. 

Tak jak na początku tego roku, pra- 
wie wszystkie dzienniki niemieckie wy- 
rażały przekonanie, że alianci przedy- 
skutują kraklal pokojowy z przedstawi- 
cielami Niemiec, tak dzisiaj stanowiska 
prasy i partii politycznych mie jesi już 
jednolile w lej dziedzinie. 

Jedni, wśród których znajduję się li- 
berali i chrzaścijańscy-demokraci, mają 
nadal nadzieję, że głos Niemiec będzie 
wysłuchany na konferencji. Inni, do 
których należy dr Schumacher, przy- 
wódca partu socjal-demokratycznej, za- 
chowują się z większą rezerwą 1 nie są 
nazhyt skłonni wziąć na siebie odpowie- 
ldzialność za lo, co postanowione będzie 
w Moskwie. 

„Zmiany terytorialne chwilowe =m 
stwierdził dr Schumacher — w niczym 
nas nie zabowiązują.. Jeśli traktat, któ. 
ry będzie nam narzucony, będzie zbył 


<urowy, ja.go nie podpiszę, bowiem 
Niemcy, łak samo jak każdy naród, nie 
moją zamiaru popełniać samobójstwa”. 
Prócz obawy przed skompromilowa- 
niem się wobec narodu niemleckiega, 
istnieje jeszcze jeden powód, dla klórego 
niektóre z partii niemieckich nie doma- 
gaja się już udziału w konferencji. — 
Oświadczają one bowiem, że obecne 
rządy narzuobne przez mocarstwa oku- 
pacyjne poszczególnym prowincjom nje. 
mieckim nie są na tyle reprezentatywne, 
by mogły wziąć na siebie odpowiedzial- 
ność za przyszłe losy Niemiec, W Mo- 
akwie, wedle nich, głoa mógłby zabrać 
tylko rząd centralny, wybrany przez 
Reichstag, który jeszcze nie istnieje, 
Niemieckie partie polityczne zdaj 
hie sprawę, że podstawowym warun- 
kiem wywarcia pewnej presji moralnej 
na konferencję jesl stworzenie w pierw- 
szym rzędzie jednolilega frontu opinii 
niemieckiej. Mówiono nawet w styczniu 
rb. o zawarcia międzypartyjnego „Burg- 
frieden“, swoistego Treuga Dei, na czas 


Rozgrywka o władzę we Francj 


Rozgrywka pomiędzy generałem de 
Gauliem a partiami socjalistyczną i 
komunistyczną staje się coraz ostrzej. 
za, mimo rozmnowy przeprowadzo- 
nej przez premierą Ramadiera z ge- 
nerełem. 

Kole polityczne były saintrygowa- 
ne wa czwartek rano arżyłniłem Leo- 
na Bluma, zrywającym mosty między 


mn partią socjalistyczną a de Gaullem, 


Nowy ambasador A. P. 
w Moskwie 
WARSZAWA, 6, 4. (SAP). Prezydent 
Rzeczypospolfej ua wniosek Prezesa 
Rady Min mianował ambasadorem nad- 
zwyczajnym i pełnomocnym R, P. w 
Moskwie Mariana Naszkowskiego. 


Ambasada ZSAR nie wyjeżdża 
z Aten 
ATENY, 5. 4, (SAP). Jak donosi 2 
Aten agencja France Presse amhasada 
rudziecka zaprzecza informacjom zagra- 
granicznym jakoby personel ambasady 
miał opuścić Aleny- 


| Co piszą inni? Í | 


'TARJUSIE WILTS kiAlóW ŁĄCZKIE SIĘ! 


Świąteczny numer „Rakotni- 
ka", centralnego organu PPS 
przynosi artykuł tow. ministra 
Osóbki-Morawskiego, przewodni- 
ctzącego CKW PPS, w którym 
antor specjalną uwagę zwraca nu | 
nowy okres, który rozpoczął się 
w momencie wybrania na drodze | 
wyborów przedstawicielstwa na- 
rodu do Sejmu Ustawodawczego. 

„Ba wyborach przełom ten znacz. 
nie się pogłębia. 

U części społeczeństwa nie jest to 
jeszcze pełny przełom, wynikający 2 
głębokiej wiary, lecz tylko dopiera 
konsekwencja rewizji własnych ilu- 

s 

To jest dopiero połowa niezbędne- 
go przelomu. 

Przelom pełnowaztościowy, dający ` 
uspokojenie sumienia i siłę niezbęd: 
ną do twórczej pracy państwowej, to 
przelom wynikający z głębokiej wia- 
ry w słuszność, sprawy Polski Ludo. 
wej. © taki przelom nalezy walczyć, 


W artykule tym Bum wyrażnie pod- 
kresla, że jakkolwiek nie chce prze. 
sądzać powagi sytuacji, to jednak 
mus; stwierdz é, że walka już jest o- 
twaria, 

W obecmych warunkach konflikt 
między de Gaullem a partami, będą- 
cymi u władzy, może tylko się po- 
większyć, W kuluarach Pałacu Bur- 
bońskiego (parlament) krążą pogło- 
sk, że de Gaulle chce zostać prezy- 
dentem Republiki i że dąży do rwięłt 
szenia zakresu władzy prezydenckiej. 
Niektórzy twierdzą, że ma on już na. 
wet gotową listę przyszłego gabinetu, 


dla spowodowania takiego przetomu 
należy szczerze pracownć. 

Aby osiągnąć pozytywne rezultaty, 
nie wystarczy tylko logika argumen. 
tów, potrzebna jeatcze znajomość pay. 
chikt narodu. 

PPS dostatecznie dobrze rozumie 
psychikę narodu, dłałego też umie 
przekonywać i budzić wśród szerokich 
mas wiarę w słuszność naszej wspól 
nej koncepcji i nowego wspólnego 
programu. 

Tym, u których nie dojrzał jeszcze 
pełny przełom psychiczny, nałeży wy. 
kazać całą beznadziejność i niemoc 
zbankrutowanej koncepcji PSL, a za: 
rażem wielką szkodliwość, wynikają: 
cą z postawy bierności wobec dnia 
dzisiejszego. 

Tak, jak nie można było nzdrawiać 
i ulepszać życia polskiego małkan. 
tenctwem i permanentną opozycją, tak 
nie można leż łego uczynić bierną po. 
alawq. 

Przedwyborcze hasło PPS: „Buduj. 
cie razem z nami" — jest kłuczem do 
zagadnienia, 

Budujcie razem z nami. Wszak ma. 
cie pełne przekonanie, że PPS, chce 
Polski niepodległej, demokratycznej 
i sprawiedliwej. Budujcie razem 2 na- 
mi, gdyż to wzmocni siłę PPS przy 
budowie Polski takiej, jakiej pragną 
najszersze masy: naszego narodu. Bu- 


-- zaczęta 


w którym premierem byłby René 
Mayer. 

Partia komunistyczna zwołuje wiel. 
ki wiec w hali „Vełodrame d'Hiver" 
w Paryżu w obronie zasad republi- 
kańskich, a przeciw władzy jednostki, 
Ma to być odprawa ma zakusy de 
Gaulle'a, zmierzającego do władzy, 
, Niektórzy obserwatorzy sądzą jed- 
nak, że na razie de Gaulle chce tylko 
wywołać ferment w opnij i że od- 
kłada realizację swego programu ; za. 
mary dojścia do władzy na okres 
późniejszy, kiedy rozwój wypadków 
— jak się tego spodziewa — będzie 
mu sprzyjał. 

Rada ministrów zajęła się już za. 
gadnieniem, jake wyłania się w 
związku z mową da Gaulle'a, która 
ma być wygłoszona miebawem w 
Strassburgu. Zaznacza się, że tylko 
mowy głowy rządu ; ministrów wy- 
stępujących w jego imeniu, mogą 
być nadawane przez radio na wszyst. 
kie rozgłośnie francuskie, 


dujcie razem z nami, bo to da Wam 
wiarę w słuszność drogi, pa której 
kroczy PPS i cały Blok Demokraty- 
czny. 

Budujcie razem z nami, bo ta jedy- 
nie sprawi, że dorobek naszej wspól- 
nej pracy będzie najlepszą wypadko. 
wą dążeń i pragnień narodu.* 


RURIER 


popularny 


Łódzki „Kurłer Popularny“ za- 
mieszcza artykuł tow. Artura 
Karaczewskiego, w którym, prze- 
prowadzony zostaje bilans do- 
tychczasowych pociągnięć rządu 
demokratycznego. 

„Ale patrząc lrieźwo na bilans o- 
statniego okresu, musimy stwierdzić, 
ie zamyka on się poważnymi osiq- 
gnięciami. Wyszliśmy z wstępnej fazp 
igmczasowości, którą  zasłępujemy 
trwałym, mocnym i zorganizowanym 
porządkiem prawnym. Naród dokonał 
wyboru sejmu ustawodawczego, który 
da krajowi nową, demokrałyczną kon- 
stytucję, naród wybral wyraźnie mię. 
dzy chaosem, zamętem i nieprodukty. 
wna, szkodliwą działalnością padry- 
«wającą autorytet i siłę młodej niepo- 
dłegłości polskiej, a twórczą pracą 
obozu posiępu, któremu udzielił swe- 

go zaufunia. Wszyscy byli zgodai w 


trwania konferencji. Tymczasem jednak 
brak wspólnej płaszczyzny politycznej, 
dotyczącej samego ustroju Niemiec, 
przeszkodził zawarciu politycznego -za- 
wieszenia broni. 

Obradujący w lutym w Königstein, 
koło Frankfurtu, pierwszy kongres chrze 
śejańskich demokratów przyjął rezolu- 
cję. domagującą się utworzenia Niemiec 
federacyjnych. Drugą charskierystyczną 
uchwałą było przyjęcie Frankfurtu, — 
a nie Berlina, za miejsce sekrełarialu ge- 
neralnego partii, 

Decyzje powzięte w Konigatein nia 
mogą się podobać ani socjal-demokra. 
tom, ani komunistom, dążącym da cen- 
tralizacji Niemiec. Mimo tej wspólnoły 
poglądów ma temat centralizacji Nin- 
miec, obie partle robotnicze zwalczają 
wię w calym szeregu innych dziedzin. 

W. swoim czasie socjal-demokraci za- 
żądali uznania ich partii w radziec 
»irefie okupacyjnej Wydawało się wie: 
dy, że Socjalistyczna Partia Jedności 
jest bliska rozwiązania oraz że nasląpi 
powrót do partii komunistycznej i mo- 
cjal-damokratycznej. Ostalnio jednak 
Grotewohl, jeden z leaderów Socjalisty- 
cznej Partii Jedności oświadczył, że 
strefa wschodnia Niemiec bynajmniej 
nie potrzebuje parti aocjal-damokraty. 
rznej, 

(W czasie ostaniej konferencji praso- 
wej dr Schumacher oświadczył, że do- 
puazczenie do działalności partii socjal- 
demokratycznej w radzieckiej strefie 
okupacyjnej jesl „conditio sine qua 
non" udziału jego partii w centralnym 
rządzie Niemiea Stanowisko dr Schuma« 
chera podyktowane jest przypuszcze- 
niem, że socjaldemokraci mogą odzy- 
tkuć swe wplywy w Saksonii i Turyngii, 
znajdujących się dziń w strefie radzie- 
ckiej. p 

Odzyskanie tych wpływów uczyniło 
by z partii sacjnt-demokratycznej naj- 
potężniejszą partię Niemiec i pastawiło- 
by dr Schumachera na czale rządu cen- 
tralnego, który pod jego kierownictwem 
skjerowałby się ponownie w kierunku 
nowych form nacjonalizmu niemieckie. 
ga. 


tym, że trzeba krajowi stworzyć taką 
atmosferę, która sprzyjałaby jak naj. 
szybszej mobilizacji wszystkich sů 
dla twórczego procesu odbudowy, — 
Każdy rozumiał, że z trudem rodzącej 
się nowej Polsce, nie mogą towarzy. 
szyć wyslrzaly, niosące bratobójcze 
kule w piersi ludzi dobrze pojmują: 
cych swoje obywatelskie i patrioty- 
czne obowiązki”, 


„W trzecim roka naszej niepodle. 
głotci obchodzimy święta martwych. 
wstania w atmosferze zmarlwych. 
wstania prawa 1 przywilejów obgwa. 
łelskich, pod znakiem zgody i bra. 
terstwu, w obliczu całkowitej likuida. 
cji ognisk zapalnych siejądych dotąd 
niepokój i grozę, w erze krzepnącej 
jedności myśli i czynu wprzągnięlego 
w odbudowę i rozwój Rzeczypospałł. 
tej. 

Polska Partia Socjalistyczna dała 
awój bogaty t waztościomg wklad w 
stabilizację stosunków, które pozma 
lają nam dzisiaj mimo ciężkiej jeszcze 
sytuacji gospodarczej patrzeć spokoj. 
nie m przyszłość, której każdy dzień 
Łaznaczać się będzie nowymi osiąg- 
nięciami i przyśpieszonym tempem 
marszu do dobrobytu i szczęście, == 
opartego na sprawiedliwości społecz. 
rej 1 obsólutnej wolności pracującego 
człowieka w Odrodzonej Niepodległej 


CZ 


Tydzień Ziem 


(o. d) Zagadnienie Ziem Odzyskanych 
stało się aprawą nlermiernia doniosłą 
nie tylko dla czynałków rządzących, ale 
również dla całego społeczeństwa. Po- 
wrót Śląska Opołsklago, Warmii i Ma- 
zurów po tylu wiekach do macjerzy po- 
stawił przed naradem polskim nowe za- 
danis, nowe problemy, która muszą być 
razwiązane jak najszybciej, wyraźnie i 
konsekwentnie. 

Nie wolna popełniać błędów z akresu 
międzywojennego, kiedy polityka na- 
sza w losumku do ludności autochio- 
nicznie polskiej na zachodzie byla 
była błędną. Dziś nie walna 
nam ani na chwilę przybierać poslawy 
niezdecydowanej. 

Zrozumiał to naród, kiedy popierając 
akęję Polskiego Związku Zachodniego 
wypowiedział się przez zlożenie podpi- 
ów na listach, przez wiece prolestacyj- 
ne, gdy tylko wyłoniło się niebezpie: 
czeństwo mogące zegraźać uaszym gce- 
nicom zachodnim. 

Dziś fala niemezyzny odplywa z Ziem 
Odzyskanych, wiclowiekowy okupant, 
który popełujl cały ogrom krzywd i 
uwałtów na lych ziciaiach rdzennie pol- 
skjeb usuwa się ma zachód. Na culysu 
icrania po Odrę i Nysę polskość prze- 
mawia do nas żywo ałowiańskimi na- 
zwumi i < l, wai, rzek, strumieni i gór. 

Po zrzuceniu nalolu germańskiego u: 
kazuje się nam kraj bhski, rodzinny, 
widzimy iam polskość, klóra przetrwała 
mimo germanizacji, mimo polityki wy: 
adawlającej I tu staje doniosle za- 
by wyrywając chwasly niemczy: 
any ne uszkodzić niczego i nie zalrzeć 


Odzyskanych 


pradawiego charakieru ałowiafiskiego 
Ziem Odzyskanych. Tworząc ich nowe 
oblicze musi sią nawiązywać da prze- 
szłości. 

Stoimy przed problemem rekonstruk- 
eji polskości a nie przed jej stwaczaniem. 
To nawiązanie do pozostałych srczął- 
ków palskości do kultury dawnej, nie 
może być akcją dorywczą, chwiejna, 
oderwaną od miejscewaga padglehia. — 
Jest ogramna różnica między kolonizą- 
cją a powrolem do swej ojcowizny. — 
Wracamy więc po ta, aby kraj ten uczy- 
nić z uwzględnieniem zmienionych wa- 
runków tak polskim, jak był ongiś, Ko- 
nieczność wypracowania pozytywnego 
programu knllucalnego dla Ziem Odzy- 
skanych, który hyłby nawiązaniem do 
żywotnych Iradycji tych ziem, wciągnię- 
cie do tej pracy calego narodu, wszyst. 
kich sił zdrowych, żywotnych polskich, 
jest nakazem chwili. 

Wokól zagadnień Ziem Odzyskanych 
muszą się skupić wszyscy, muszą wszy- 
scy zrozumieć donioslość tych vagad- 
nień, Dlatego Potski Związek Zuchodni 
pragnie przez zorganizowanie obchodów 
pod nazwą „Tydzień Ziem Odzyskanych“ 
zbliżyć te wszystkie palące kweślie do 
społeczeństwa polskiego Wragnie jak 
najmocniej awiążać ludność sturośląską 
z macierzą i zbliżyć ją do reszty ludno- 
dci polskiej, przez zapoznanie z rady: 
cjamł dawnych autochionów. 

„Tydzień Ziem Odzyskanych” będzie 
oLchadzony w najbliższych dniach. Mu- 
si on skupić wszyntkich Polaków w je- 
dnym pragnieniu jak najściślejszego ze 
spolenia odzyskanych terenów z Polakę, 


Mieszkańcy Krakowa — 
Wojsku Polskiemu 


(S) WVawarzystwa Przyjnciół Żolniorza 
imiasioj urządziio uroczystość wryc: 
Anja kwięconego z darów nega 
Wojsku społeczeństwa krakowskiego. 
Poza święconym TPZ oddział miejski 
oliarowuto radiostację z udupierem | 7 
ułaśnikami dywizjonowi samochodowe: 
mu, bibliotekę skłudującą wię z 74 ta- 
mów pułkowi łainiczenin 
Pisanki wykonały dzieci szkolne przy 
ttym jedny z najpiękniejszych wykona- 
u, przez uczennicę G-go oddziału A. — 
szkoły Anny Jagietlowki Jadwigę Jur- 
logówną, wykonawczyni wręczy osobi- 


wdzięć 


ście gen. Prua- Więckowakiemu. 
Uroczystość wręczenia padurków wiel- 
kunucuych zagaił w imiemu TPZ wieo- 
prezes taw, Chlebowski, który, podkro- 
slij, iż le skromne dary świadczą 0 go 
rącym przywiązuniu spoleczeństy 
Z kolej zabrali głos przedzjawiciele 
partyj a więc z ramienia PPS kjerow- 
nik wydz.  polilycznopropagandowegu 
luw. Kajtoch, który podkreślił slale po. 
Rłębiania sly więzów uczuciowych mie 
dzy wojskiem m spoleczeńsiwem i ży» 
czyl miłych świąt nficeram i żołnierzom 
przybyłych nu uroczystość jednosiek, 


„KAPRZÓD 


Ułatwienia ragulawania 
należności pocztowych 


(R). Urzędy pocztowe w siedzibie 
Oddziałów Narodowego Banku Pol. 
skiego pos adają otwarte w tym Ban. 
ku rachunk; żyrowe, Które dątych= 
czaą służyły wyłącznie dla celów we- 
wnęlrznych urzędów pocziowych, ti. 
dla odprowadzan a nadwyżek gatów- 
kowych. 

Obecnie na fe rachunki dopiszczo, 
ne zoslały również wpłaty i przelewy 
bezgotówkowe pochodzące od asób 
Lrzecich, mających jakiekalw ek zo- 
bow'qzania pien ężne w słosunku do 
urzędu pocztowego lub telefoniczno- 
telegrafcznego. 


Wobec powiązania urzędów paczto- 
wych ne posiadających rachunków 
żyrowych w Narodowym Banku Pol. 
sk'm z urzędami, która takie rachun- 
ki posiadają, uregulowanie należności 
w drodze przelewu może być dokona. 
ne na rzecz każdego urzędu poczto- 
wego, a nawet agencji pocztowej. 

Zmiana powyższa mo na celu ułat- 
w'enie sposobu regulowania należno- 
ści pocztowych, zwłaszczą przez in. 
stytucje i osoby posiadające rachunkt 
w Narodowym Bauku Polskim, 


Środek da leczenia tarczycy 
produkowany hądzie w Krakowie 


(K) W swoim czasie donos liśmy o 
tym, że w laboratorium naukowo-da. 
'świadczalnym fabryk; _ chem.czno- 
farmaceutycznej Dr, A. Wander pod 
zarządem państwowym dokonano pod 
kierunkiem dyrektora nawkowego 
prof, Dr, Janusza Supniewsk ego 
syntezy metylotiouracylu, który daje 
doskonałe wyniki w leczewu scha- 
rzeń tarczycy, Liczne badania kkni. 
czne wykazały, że mełylot ouracy! 
rzeczywiście posada niezwykłą war 
tość leczniczą we wspomnianych 
schorzeniach, 

Obecnie, pokonując duże trudności 
lecljn cznę i surowcówe, fabryka przy 
slyp ła do prodokcji melylokouracylu 
na skalę fabryczną į; w najbliższym 
juź czowe cenny ten ink pędzie do na- 
bycia we wszystkich aptehach į wy- 
sturczająco pokryje zapotrzehowanie 
naszego rynku wewnętrznceo, 

Należy podkreślić “z całym us%% 
niem, cała aparatura fabryczne «is 
produkcji tego leku zastała wykonana 
dzięk; in cjalywie dyrekojj we wla- 
snym zakresie. 

Wartość iego nowego osiągnięcia 
fabriki Wander podkreśla jeszcze ico 
fakt, że wspormmana fabryka jest je. 
dyng w Europ e, która produkuje me* 
tylot:oura 


Komunikaty partyjne 


WYDALENIE * 

Wojewódzki Komitet Polaklej 
Panmtii Soejalistyczmej w Krakowie, 
podaje do wiadomości, ża z dniem 
31. 3. 1947 r. zostali wydaleni a 
szeregów Polskiej Partii Socjali- 
stycznej ma macy wyroku Woje- 
wódzkiego Sądu Partyjnego przy 
WK PPS w Krakowie: Krzyczma- 
nik Bolesław z Chrzanowa Nr. le- 
gitymacji 11751 i Tarczyński Šta- 
nisław z Krakowa, Nr. legitymacji 
10262. 

Równocześnie uniewsżniamy po- 
wyższe legitymacje, 


UWAGA! 

Zdjęcia z zakończenia I kursu 
Wyższej Szkoły Partyjnej można 
zamówić w Wydz, Polityczno-Pro- 
pagandowym drzwi Nr. 51. 


KOBIETY! 

Refarat Kobiecy WK PPS po- 
wiadamia, że Zebranie Organiza- 
cyjne Nowych Kursów Kraju i 
Szycia odbędzie slę 14-go kwietnia 
o godz. 10-tej rano w sali nr, 55 — 
Rynek Główny 30. 

Opłata za 3-miesięczny kurs wy- 
nosi 900 zł. Dla członków PPS i 
OM TUR zniżki, 


Referat Kobiecy WK PPS za- 
wiadamia, że rozpoczął produkcją 
goździków 1-0 majowych. 

Cena w zakupie hurtownym wy- 
nasi 4 złote za sztukę. Komitety 
Fabryczne, Dzielnicowe i Powiato- 
we proszone gą 0 składamie zamó- 
wień najpóźniej da 20 kwietnia 
pod adresem: Referat Kobiecy WK 
PPS Kraków, Rymek Główny 30, 
pokój 55, £ 


PORADY PRAWNE 

Komitet Dzielnicowy Kraków- 
Śródmieście uruchomił bezpłatne 
porady prawne wsłępne ij opiekę 
prawną. Wyznaczeni sędziowie bę» 
dą udzielać porad prawnych we 
wtorki i piątki w lokalu Komitetu 
Dzielnicowego Kraków - Śródmóe- 
ście, Rynek Główny 30, pokój 13 — 
każdorazowo od godz. 18—19, 
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„Klub Zakopiańskich Łyżwistów” 


Slojąc po pas w śniegu na skraju 
lasu pun Stanisław Barabusz irytował 
slę wielce i wzpelnie klął kurpacką zi- 
mię, która nie pozwalału mu dojść swo* 
bodne da świeżo usirzclonego zająca. 
Wtedy to, przypomniało mu się upowia. 
denie jednego 2 kolegów o dziwmie zu- 
krzywionych deskuch jakich używają 
ludy syberyjskie do poruszania się na 
śniegu. Tego wieczora po dluzszej na 
tadrie z pizyjuciełem, polecona mieja 
scowemu stelmachotwi wykonanie jed- 
nej pary „łyźwie” (prototyp dzisiejszych 
nari). Dzlwoczny ta był sprzęt te pier 
ware uarly, cienkie jak linia do wyko- 
nywaniu rysunków nu tublicy, Każda 
1 innego drzewa, nie było wiązań, ze 
siępowało się je cudacznie pokrzyżoe 
wongmi sznurkumi. Wracując do Kra- 
kówa pan Barabasz zabral że sobą te 
„łyłwy' ćwicząc się w sjuzduch na 
kopeu Kościuszki, i narażając się na 
kpiny nietylko dostojnych Krakowian, 
ale nawet członków „Sokoła, którzy 
me mogli rozumieć „dziwnej przyyjeninod 
śei uganiunia po śniegu na mro: 

» k 


Dwanaście łat potym w 1901 roku, 
zostaje prof. Barabasz dyrektorem zaa 
kopiańskiej Szkoły Przemysłu Drzewneż 


ga t na wstępie rozpoczyna 
wśród uczniów I nauczycieli silną pro- 
pugandę nowego sporlu, 

W ładnym drewnianym budynku Zas 
kopuńskiej Szkoły Przemysłu Drzewnic- 
go w kancelarii dyrektora toczy się 
zażarta dyskusja nad ustaleniem nazwy 
dla tych desek służących da jazdy, Je- 
dni cheq je nazywać po staropolsku 
łyżwami czy lyświcami, inni znowu 2 
norweska „skijami”. Wrenzcie po dłu. 
gie] debacie zgodnie z projektom wiel 
kiego zapałeńca i miłoinika Tatr, Ma. 
rłusta Zaruskłego zostaje ostatecznie 
przyjęta nazwa: narty. 

Na zakopiańskich Lipkach ruch i 
gwar niebywały. AŻ 120 osób bierze 
udział w płerwscym kursie narciorskini, 
zorganizowanym przez fwłeżo założone 
„Zakopiańskie Towarzystwo | Łyżwia 
atów". Pierwsi uczniowie zachwycają 
się nowym sportem i z zapałem naśla 
dują instruktora, który właśnie tłumiaa 
czy zasady hamowania „na kiju'., 

W cztery lata później w 1911 roku 
Zakopiańskie Towarzystwo Łyżwistów 
przyjmuje ostateczną nazwę Sekcji Nar- 
clarskiej Polskiego Towarzysłwa Tas 
trzańskiego — SNATT. 

* * * 


zaraz 


Rok 1936, Wielka Zimowa Olimpiada 
w  Garmitchpartenkirchen, Jedynym 
skoczkiem który plasuje się w pierwszej 
piątce ekstra klasy światowej pomiędzy 
Skandynawami jest Stanisław Marusarz, 
Na granatowym sweirze Staszka prócz 
biatega orla widniaje trójkąlna zielona 
adznaka £ literami SNPTT. 

x * * 

Druga wojna świałowa chwyta Eu- 
rope w swe krwawe szpony. Zima'39/10 
to okres organizacji rucha podziemne« 
go i ucieczek do Francji. Trzeba lącze 
ników i przewodników, Dawni zawade 
nicy najstarszego klubu polskiego stają 
do dyspozycji. 

Kiedy pewnego styczniowego ranka 
wchodziłem do konsulatu polskiego w 
Budapeszcie, w żółławo-mdłym światłe 
przedpokoju zobaczyłem wysoką, smu 
kłą posłać dziewczęcą z dwoma jasna: 
blond workoczami 

— „Proszę mnie zameldować panu 
konsułowi, — Helena“, — pada z ust 
dziewczyny energiczne polecenie w kie- 
runku odźwiernego. W chwilę potem zni 
ka za drzwłami gabinetu. Gdy wyszła 
stamtąd zobaczyłem piękną, poycdną 
twurz mistrzyni polskiej Heleny Mutu- 
sntzdwny, W klupce kieszonki wiatrów. 
ki błyszczuła zieloną emaliq mału trój. 
kaina odznaka SNPTT, 

* s ot 
Rok 1947. Na wielkiej skoczni Olim- 


piiskiej w Chamonix rozgrywają się 
międzynarodowe mistrzostwa wiata. 
Norwescy sędziowie mierzący długość 
skoków zwracają uwagę na dwóch taa 
wodników polskich Marusarza i Kulę, 
widząc w nieh jedyną poważną konku» 
rencje dia swoich 1spółziomków, Obaj 
ci narciarze są ż SNPTT. 

Głośniki zapowiadają skok Marisue 
rza, sędziowie dlugościowi automatycz= 
nie schodzą poniżej 60 m. Znają już 
Staszka od 1930 roku i wiedzą, że króte 
szego skoku nie będzie, 

Z progu wystrzela wychyłona postać 
narciarza. W następnym ułamku sekune 
dy deski twarda uderzają o złodowda 
ciały stok skoczni, W, iym samym mo- 
mencie szpic jednej narty odpryskuje 
w powietrze. Staazek z błyskawiczną 
przytomnością umysłu podrywa złamae 
ną deskę i kończy skok piękną kryta. 
niq na jednej narcie preg sponianicze 
nych brawach i okrzykach: „Vive le 
Polonais“, 

ONE 

Barabasz, Zarust, Zdyb, ło pierwm 
narciarze polscy i twórcy SNPTT, Ta 
pierwsi instruktorzy jazdy na nartach i 
pierwsi organizalorzy cudownych simos 
wych wycieczek. Nazwiska te zapocząta 
kowuły długą listę świetnych narciarzy 
jak Bujak, Schiele, Rozmus, Czech Broa 
nek, którego znalu prawie każde dzieca 
ko podhałańskie, a który tak tragicznie, 


„NA P 


Nowy program Polskiego Radia 


(K) Z dniem 8 kwietnia br. w Pol- 
"M Radio obowiązywać będze no- 
wy program ramowy audycj,. ogólno. 
solskich. Został on ułożony pa u- 
szględneniu wyników ankiel i lit 

'w rud usłuchaczy napływających 
so Biwa Studiów PA. 

Zw gkszonu została przerwa, która 
trwać będzie w poniedziałki, środy Ł 
niątk: vd godz. 8,50 do 15.00, zaś we 
wlorkj ; soboty z powodu nadawanie 
ud godz, 8.15—9.35 słowno muzycz- 
nich audycji szkolnych, będzie ona 
krótsza i będzie trwała od godz, 9.35 
da godz, 15.000, w czwartk; od godz. 
8.50 da 13.00. 


(uduienn e o godz. 15-lej, próca 


Z życa OMTUR 


KS OMTUR „Wadowice“ -— 
RKS „Naprzód“ 4 : 0 


Ostatnia odbyła się otwarcie sezonu 
tlłkawskiego w Wadowicach na stadio» 
we, którego gospodnrzem jast K. S$. 
QM TUR Wadowice. 

Hraewodniczący P. K. OM TUR tow, 
Cierpiatek Franciszek powilał drużynę 


gości R. K. S. „Naprzód” z Andry- 
chawa, a maślępnie złożył drużynom 
życzenia owocnej precy na terenie 


wporlu robotniczege ł miodzieżowega 1 
dałszega wychowywania swoieh crlon- 
kóre ua ohywałeli pełnych hartu ducha 
i rężyzny fizycznej. 


Nowy Zarząd KS OMTUR „Kobierzanka” 


Nu walnym zgromadzeniu K, 5. OM 
TUN „Kobierzanka” po udzieleniu oba 
solutorium ustępującemu Zarządowi, 
wybrano nowy Zarząd w następującym 
składne: prezes honorowy — tow, Ba: 
sista Jan, wiceprezesi — tow. Górnisle- 
wicz Kajetan, tow. Mneała Wiktor, tow. 
Nawak Franciszek, sekretarz: tow. Ma- 
dry Marian, zast. zekrólsrza — tow, 
Stelan; skarbnik — tow, Wcisło 
Viusław, zast. skarbnika — tow. Dyrcz 
Wiadysłuw, gospodarz sporlowy — tow. 
uś Franciszek, zastępca — tow. Ses 


zginql w Oświęcemiu, Bronek był jed- 
nym z tych spokojnych i pewnych 202 
wodników, którzy nigdy nie „nawałałi”, 
jednym z wspaniałych propagatorów i 
instruktorów narciarstwa. 

A któż z łych, klórzy choć trochę 
interesowali się natciarstwem nie sly- 
szał o Marusorząch, rodzinie miutrków. 
Któż nie' zna dziś nazwiska Kult = czy 
Krrepłowskiego Danicla — zdabywująe 
cych niejeden piękny wynik dla pol- 
skich barw. 

Co jest powodem tak wspaniałych 
wyników narciarzy SNPTT. Czy siara 
tradycja narciurska, czy duch sportowy 
tego klubu, czy może tylko bardzo 
«:częlliwy dobór młodzieży, Trudna na 
le pytania odpowiedzieć. Paktem jesl, 
te mało który zawodnik wstąpiwszy 
raz do SNPTT. przenosi się gdzleindziej. 
Widocznie bralerskie współżycie i spore 
towa zdrowa atmosfera narzucona situ 
dyi przez generała Zaruskiego przetrwa» 
ła du dziś, 

W iym roku 6 kwietnia- klub ien 
obchodzi czterdziestolecie swej zaszczy= 
tnej pracy. 1 ze słuszną dumą może 
apoglądać w swą przeszłość. Przeszłość, 
klóra tal: chlubnie zapisała się w kar- 
tach nactiarstwa polskiego dowadząc 
jescze ruz, że narciarsiwo jest nietylko 
przyjemnym sportem ale i cudowny 
szkola ahorakterów dla młodzieży. 

(Lok.) 


niedziel, nadawane będą audycje dia 


Co, gdzie i kiedy? 


dzieci, Puzostąłe punkiy programu RADIO 


wieczornego większych zmian zawia. 
rać nie będą. 


Ilość audyej, słownych w nowyny 
programie ramowym jest zyniejszo- 
na, zaś czas poświęcony na audycje 
musycane oran słuchowiska, został 
wydatnie awiększóny. Nauka pezy 
głośniku oraa Radowy Uniwarsytet| 
Ludowy odbywać sie hędą o tych sa. 
inych gods nach, bez muan. Słucho- 
wiska nadawane będą w poniedziałki, 
cawantki s sohoły o gada. 21.00 oraz 
Teatr Wyobraź w niedzicię o godzi 
14.40. 


Pa wręczeniu gófciom wiązanki kwija- 
tów i wspólnym zdjęciu pamiątkowy, 
rozpoczęły się zawody towarzyskie przy 
udziale okala dwóch tysiący widzów. 
Gra byla spokojna i siala na wysokim 
poziomie. Drużyna gospodarzy przeal 
wyższająca gości techniką da przerwy] 
uzyskała prowadzenie w stosunku 4:0, 
Po przerwie wynik nie uleg? zmianie 1 
plerwsze tegoroczne rorqrywki lowarzya 
akie przyniosły zwycięstwo K. $. OM 
TUR „Wadawieś” nad R. K. „Na- 
przód” Andrychów w stosunku 4:0. 


kula W. kierawnik sekcji piłki nożnej 
— tow. Binek Władysław. 

tządu — tów, tów. Bos 
alek Slanisłów, Drabik 
Kmtmiera, Srerypczyk Jóstf, Nowak 
Bronisław; Komisja rewrzyjna — tow, 
low. Adamczyk Jun, Spula Stefan, Woj- 
cik Franciazek, Markiewies Jan, Kioo 
Wojciech. 

Jednómyólnie uchwalono, ż6, nowy 
Zurząd dołoży wszołkich starań, aby u- 
końcryć własne boisko sportowe, kłów 
rego budowę rozpoczęto w sezonie ue 
biegłym. 


Gzłonkawie 
chenek Jan, Bi 


na dzień B kwietnia 1847 r. (roda). 


l asau. 6.05 Tzn- 
B40 Kancert Ors 
Pornańskiega Pułku Pie- 
choty. a57 Sygnał czasu, 7.09 Muzyką. 
716 Wilidomości poranwę aras przegląd 
prasy. 7.33 Program Rezelośni Knikow- 
Etisi na dzień bieżący. T.4b Muarka 8.40 
Informacje ozóknopalskie 8.40 Skrzymka 
PCK. 4.56 Przerwa, 1445 Kronika kra- 
kawka. 15.00 Audycja dla dziec. 15.15 
Utwory iortopłenowe. 15.55, Koneart mua 
Wk kwwoalmaj W programio: Sonata 
Dariusza Mlini, 18.00 Tieanik. 10.12 
Koncert mwiyki popniarnej, 14.55 Audy- 
ola dla mledzieży, 1710 „Nanęa mzy 
gloiniku". 17.18 Bireynka technioma. 17.40 
„Odgłowy matury w muzyce” — audyoja 
słowno.musycena. 17.45 „Kwadraza Dow 
trożi Blumistawa Rysaarda: Dohrowal- 
skiega”, 18.00 Koncom Onkitetry Spyros 
kowej P. R. 18% Nauka prey głośniku. 
18.55 Pichol oygański» Antoniego Dw 
ranka. 1510 A rózsetnień świata pracy, 
1015 Kancert życzeń, 18.45 Koncert ra, 
kleniowr. ]8.57 Bykpal czasu. 30.03 Daana 
mik, 20.20 Abtuolia. 20.00 Audycia Cho- 
poowska 310% „Nowe kemiki”. 31.15 
Kontor. osksidu P B. 1145 W rawach 
Radiosego Uniweraytetu Ludowego 
wyklni dr Jóweta Śleraiaklego ę zagad, 
dziejów powwieobmych pi. „Bonja. 
mukowy”. 23,00 Kwadliena promy 
14,13 Kansert onklesiry Ta- 


kiestry Delej 


radiowego, 39,14 
atepny ab Mozyķo, 23,65 Wtadomości 
e osżąłuiej chwih 1 aygnat oraa. 


W Kinach 

UCIECHA: „Dziawcżąta z 
w/o powieśni P Gojawii 
GDARAK: „Powrót © dwleja" m Danielle 


Nawaligośc", 


Darriewx 
WOLNOŚĆ: „Deivel Kopliana Granięj' 


Ste. U 
b e 


— 
Tyran „ Konradem Vałd- 


: Lądzia I manekiny 
WANDA: Ezarouziajski kwiat 


Przedsiębiorstwo Państw. „Film 
Polski“ Okręgowy Zarząd Kin w, 
Krakowie zawiadamia, że z dniem 
6 kwietnia 1947 r. zastały wprowa- 
dzone mawe ceny biletów wstępu 
do hin, w/ę cennika wywiazsonego 
uad kasami hiletowymi. 


W teatrach 

TEATR MIEJSKI IM. SŁOWACKIEGO 
19.00 „Rigolotto" apera Verdi'ezo. 

MIEJSKI STARY TSATR — duża mala 
— godz. 1900 „Icb czworo” — Q. Zapal. 
kieg, 

MAKA SALA — godz. 1015 — „Pris 
mieniści" z udziałom Tudwika: Rolekiego, 

THATA KAMERALNY TUR.ru g. 16.00 
„Pam Jawialabi" AJ. Fretry „ A. Fod. 
sóraką, T. Wcaolowakim i K, Hiersgoxim. 

TEATA „KOMEDIA MUZYCZNA" (Ly. 
hiem 48) gadz 19.00 „Wiktora i dej Hu- 
gar", operetka Paula Abrahama. 

POLSKI TEATR AKADEMICKI (al. 
18 miyczmia 1 — Kipo „Walneść”) — e. 
13.00 Rewia „Prima, Aprilis", 

SIĘDEM KOTÓW godzina 10.15 — Md- 
da ima Praolopa*, komadiorawia « m. 
berten, Grossówną 1 Rmtatkowaki 

TEATA LALKI | AKTÓNA „GARATE, 
SKA" godz. 1700 „Zlata Rybka" — meys 
zgody Maćka Kloka, 

TE RAPSODYCZNY (Akarhowz 3) 
moda, 20.00 „Samuel Zborowaki” J. Bua 
wagklego. 


RIGOLETTO W OFERZE KRAKOW. 
SKIEJ 


Doa, dniu A trwlatmią a goda, 19-ta] 
raatania odegrama piema opu B!golst. 
M e Barbarę Kostreowaką, R. Jankaw. 
skim, A. Klemowskim, Drryguja A. Ko. 
pyeaiski. futm dnie B bm, votanta oem, 
grudy „Faust m Z. Osegóniówaa, Kio. 
nowsktm, Rasmwakim. Dyeygnja dye. W. 
Biardiajew. Poedstało bioty do nabyola 
w asia Toni 


Nowy sukces M. 0. 


(R) Organa M. O. w Krakowie pro- 
wadząc cyergiczną yalkę * przentępczo. 
fcią zattzymały przy wl. Mostowej 2, — 
Pryka Romana, Kurasia Julinna i Au 
gustyna, Ćwierza Antoniego, Dziedzica 
Mieczysława, Ogrodził Mieczysława, No. 
waka Józefa i Kozioł Zofię pódejrzu: 
nych o napy rubunkowo-terrorysty- 
cme na terenie miasla i województwa 
oraz pod zarzutem przynależności do 
NSZ-owskiej organiżucji „Ogień”. 

Banda ta ma na sumieniu 24 napady 


Cacko o sile 110 


(S) W dniu wczorajszym odbylo się 
w PKS uróczysłe poświęcenie oslatnio 
zamontowanego autobusu, który będzie 
kursować na Lrasie Kraków — Fotowl- 
ce. Samochód len zaopatrzony w mo- 
tor Bisosking ó sile 110 koni a prewdzi» 
wie europejskim wyglądzie mieit 42 
miejsc. 

Nikt nie przypuszczułby, że leń pięk- 
ny aulobus zmontowany został własny: 
mi silam miejscowych szofepów mecha- 
ników, którzy z wielkim zamifowuniem 
wypieścili piękną maszynę. 

Sloją przy nas czarni, usmolóni lowa- 
rzysze, których wygląd świadczy, ił 
cięką pracy rąk wlasnych nie żałując 
Wwudu całodziennago i uledzieł doszli do 
zmontowania tego pięknego „tacka*, — 
jak ten autobua sami nazwali, SĄ lo: 
Murcyarak Jan, szoferanochanik Helgij- 
czyk ożaniony z Polką, Kadel, Kużma 
Zygmunt i Stachura Michal. 

„Zaczęliśmy gu od proszku + opo- 
wiuda nam Jan Marcyszek — pożyczy. 
łem swoje pieniądre nu zapłacenie sio. 
łarzy, pojechalem da Lignicy i tu takue 
pilem ża bezcen motor. Touarzysze mej 
pracy od godz. 7-mej rano do 11-tey 
wieczór i dałafnie cale dwie niedziele 
połwięcili wiele razy czekając na po- 
lrzebne da zakupów pieniądze, ule — 


+ 


słowo wię rzekło kobyla u płotu — po. 
wiedziałem, że z końcem marca autobits 
będzie i B1:go słanqi gotowy do chodu”. 
Wkrólce przerabimy „Mercedea*, któ. 
ry będzie gotowy za dwa tygodnie a po- 
nadto 1e siarego demobilu radzieckiego 
zinotujemy jeszcze jeden piękny wóz". 
Kończymy azybko rozmawę, bo” za: 
czynu się włuiiiwu uroczystość. Dyrek: 
twr PRS Lpl. Wroński, w królkich sło- 
wach zruguja zebranie przedstawicieli 
prasy krakowskiej z prezesem Związku 
Dziennikarzy W. Łęskim na czele przy 
czym podkreśla skromnie, że mózgiem 
PKS jest wieedyr. Kaczyński, ! 
Należy dodać, że dyr, Kaczyński jest 
istatnia motorem PES ale naczelny dyr. 
kpt. Wroński prowadzi całą instytucję 
a wojskową sprężymiością. 
Dyr Kaczyński w kllku zwięzłych 
słowach przedstawia sytuację PKS in- 


rabunkowe w okofcch Sącza, Tarno- 
wa, Bochni oraz kilka napadów w Er 
kowie. Banda dzialała po rozbiejn ni? 
„Ognia” i po jego Amierał, Po wydaniu 
rozporządzenia o amnesti? dokonała ona 
sześć napadów, 

Przy areszłowanych znaleziono 4 pis 
słolety, 2 granaty i amunicję. W, czasie 
iledztwa członkowia bandy zeznał, że 
mieli się zamiar ujawnić po dokonaniu 
kilku napadów  rabunkowych, 
miały zasilić ich kasę. 


koni 


vznie z ostatnimi trudnościami fatalnej 
zimy x wyłączeniem rozmów telefoniex- 
nych PKS z „urżędówych”, co nidsły: 
chanie utrudnia informacje pasażerów. 

Linia Wrocław — Katowice — Kra- 
ków doskonale została opanowana. Na- 
leży dodać, że PKS, który obecnie kla- 
dzie główny nacisk na własne woja 
wództwa ma bardzo trudny teren do 
opanowania, — teren górzymy. 

Dle ulatwienia dalekobieżnych prze. 
jazdów zorganizowana ruch samocho- 
dowy, łamiąc wszysikie linis na zachdd 
w Katowicach, a pasażerowie zakupują 
bilei w Krukowie do ostatniej macji 
swej podróży. 

Na zakończenie uprzejmi gospodarza 
wiozą dziennikorzy na place garażowe, 
gdzie pokuzują piękny dotychczasowy 
dorobek. 


Nie wolno sprzedawać storczyków 


(a. d) Wydział Aprowizacji i Ilan. 
diu Zarządu Miejskiego zawiadamia, łe 
slosownie do rozporządzenia Minister- 
siwa Oświaty z dma 29 sierpnia 40 r. 
aubralim się niszczeniu, zrywania, sprze. 
duży i nabywania następujących roślin: 
gulązek cisa, widłaków, śniezyczek, glu- 
dyszka, sznicanu, wawrzynka, zawilców, 


susanek, peluików, slorczyków, kosnó- 
ców, Mli złotoglawiu, goryczek, azaro- 
tek, milka wiosennego, przyluszczek. 

Niesiusowanie się do powyższego za: 
rządzenia będzie kurune, na podstawie 
ustawy o Ochronie przyrody, katą 6 
tygodni areszlu i grzywną w wysokości 
30.000 zl. 


która: 


„NAPRZOD 


W Krakowskiej Gazowni Mie skiej (MD 


Zolnierze szarej armii 
na codziennym posterunku trudu i pracy 


Po wywiadzie przy biurku, gdzie 
uprzejmy dyrektor Michałowski wraz 
z naczelnikiem tow, Pikulskim, z kie- 
rownikami działów i przedstaw niela. 
©, Rady Zakładowej udzielił nam ob. 
szernych informacji, rozpoczęl śmy w 
towarzystw „ przewodniczącego Koła 
PPS tow. Sloleckego i gazmistrza 
tow. Kowalskiego Oraz tow. inż, 
Sparskiego, wędrówkę po obszeruych 
zabudowaniach gazowni, 

Oglądamy na dziedzińca przebudo- 
wang olbrzymą sortownię koksu, 
klóra była tak zm szczona, że koks sy. 
pał się pracownikom na głowę. Wi- 
dzimy nowoczesną obrotn.cę kolejo- 
wą, Dalej widać całkowicie zn szczo. 
ny zbiornik, który podczas walk 
wpadł w basen, przykrywając się 
resziakami dachu — podczas gdy ©- 
bok stoją dwa olbrzymie, irmponnją- 
te swym, rozmiarami, odresiairowa- 
ne. zbiorniik:, i 

W wielkich dwóch wieżach odby- 
wa się regulacja przypływu gazu do 
zbiorników | do masta. 

Dzisiaj dzienna produkcją wynosi 
PORE dys, y sześc, (w tym 13,000 
gazu ziemnego), 

Piece górne obsługuje tow. Janusz, 


CIĘŻKA JEST PRACA W GAZOWNI 
Qężka „ niebezp.eczwa Wymaga 
hezustaunej czujnoscj i przytomności 
każdego pracownika, bo najmniejsza 
niedokładność, zaniedbanie drob.az. 
gu, M euważne pochylenie się nad pła- 
mieniem — może spowodować ŝin eré 
pracownika, lub ciężkie zatrucie. 

W tych to piecach górnych wska 
tek drobnej meuwas nastapila w 
swoim czasie jeszcze przeu wojną — 
eksplozia w jednym z pueców, a O- 
becny wówczas na slanowisiu, tow. 
twiklik, zoslał ze wszystlęich sirom 
otoczony przez płom en.e, Gdy towa. 
tzyszę pracy przybyli ma ratunek, 
zmależl, na żeiaznej poręczy Klatka 
schodowej zwęglone zwłoki. 

Zdarzają się też często sporadyczne 
zatrucia leniem węgla, R naogół w 
pow.etrm na gazown., mimo wszel- 
kich ostrożności odczuwa się odór 
gazu, co oczywiście mia wpływa do- 
datuło na drogi oddechowe pracują- 
cych lodzi. 

Z powyższego łatwo możemy wyo- 


brazić sohie te ciężkie wammki, na- 
rażające życie lub zdrow e poszcze- 
gólnego robotnika, który jednak, me 
zważając na to, pełni swe trudne za- 
danie w tym wielkim poczuciu, ,ż jest 
jednym z szeregowych żołnierzy ol- 
brzymiej armii robotin czej, która w 
poci, czoła pracuje dla dobra Polski’ 


TU HUCZĄ GENERATORY 

Myśli te narzucają się same, kiedy 
pod przewodnictwem towarzyszy i- 
dz emy dalej, zwiedzając kolejno owe 
właśnie piece górne, Jeden z robot- 
ników odsuwa przykryce wnętrza 
pieca i teraz widzmy olbrzym. na 9 
m, wgłąb sięgający płomień, który o- 
pływa ze wszystk.ch stron kanały, 

„Kanały ie są otoczone płomieniem 
jak gęś na rożnie" — objaśnia nas 
żartobl.wie przodownik tow. Chlasta” 

Zwiedzamy halę generatorów, słu- 
żących do opalawa peców, Jest tu 
również niebezpieczny posterunek, 
gdyż generatory te posiadają ruzia, 
czyszczone długim, żelaznym  drą- 
kiem, Z otwartego misztu wy 
płomień 1 robotnik mus: tę pracę wy. 
onywać z największą wwagą, gdyż 
nieum ejętne EEN się nad ga 
zem może wywołać zatrucie, 

Na dziedzińcu znajdują się dwe 
nowe, olbrzymie płuczki gazu gene- 
ratorowego połączome ganeczkam; u 
zaopatrzone W olbrzyma drab nę dla 
obsługi. p 

„Werlmistrzem*  warszlatów me- 
chanicznych jest tow, Władysław Bu. 
rek, 

Naczelnikiem działu adm nsiracyj- 
nego jest tow, Pukulski, który mimo 
imudmośc_ finansowych potral. gospo- 
darewać z uwzględnieni«n potrzeh- 
za RANĘ k 

wy o jstagszego pracownika 
- est a tow. Bernard 
Mrożek, który właśnie w dou nasze- 
go wywiadu, po 48 latach pracy, ja. 
ko starszy werkrystrz instalacyjny, 
poszedł na emeryturę. Uderzająco ru- 
chliwym jest 70-letnu tow, Śtoleck., 
Wybtne energicznie pracuje gaz. 
mistrz tow, Kowalski, 


PO PRACY ODPOCZYNEK, 
KSIĄŻKA, ŚWIETLICA 
Pozostają do omów-enia prace spo- 


Kłusownicy niszczą rybostan rzek 


(Lak). Od czasu zakończenia dzia. 
łań wojennych napływają ciągle do 
resortów administracyjnych i władz 
rządowych skargi o kłusown ciwe 
rybaym na wszysikich rzekach pol- 
skich. 

Sprawa ta dotychczas mało poru- 
szana przez pisma nabrała tak za- 
straszających rozmiarów, że grozi 
kompletnym wyniszczeniem rybosia- 
nu naszych rzek. 

Odpowiednie min sterstwa, władze 
wojskowe i urzędy bezpieczeństwa 
publicznego wydały cały szercg za- 
rządzeń, grożąc poważnymi represja* 
mi w slosunku do kłusowników, 

Jak dotąd nikt do dych rozporzą- 
dzeń s ę nie stosuje, Mało tego, Straż- 
mcy w razie inierwencji są pa prostu 
lekceważeni, albo co gorsza atako- 
wani, Sprawa jesi tym przykrzejsza, 
że kłusownictwam tnudnią się me 
tylko osoby cyw lne, ale jak wyka- 
unią częste skargi składane do Pań. 
stwowcj Rady Ochrony Przyrody ro- 
bią to nawet ci, kitórzy porządku 1 
posłuszeństwa wobec prawa pilno- 
wać gowimm, mimo że ich władze 
naczelne wydają bardzo oslre roz- 
porządzenia w iej sprawe, 

1 tak ad dnia iU grudna 194 r. 
ukazat się cały szereg okólników 
wojska, milicji i urzędów bezpieczeń. 
stwa, zabran ających  kiusownictwa 
«ybnego. Dn.a 17 marca 1947 r. pod 
pretekstem rozbijania lodów uzyto 
w okolicach Tarnowa dynamilu da 
fłuszen=a ryb. Zebrane ryby sprze- 
dano w Zakliczynie 


Jak dowiadujemy się z powiatu no- 
wosądeck,ego dr Aleksander Mach- 
nicki, prezes Towarzystwa Miłośm. 
ków Sporiu Wędkarskiego zrezygnoa- 
wał ze swego stanowiska, nie mogąc 
zaradzć masowema wybijamiż ryb 
przy pomocy granatów. Na osłatn.m 
zebraniu w Ochronie Przyrody stwier 
dzono, że w rzece Białym Dunajcu 
rybostan został zniszczony prawie w 
1000/..0h, 

W nowosądeckim zdarzył się na- 
wet taki wypadek, że człowiekowi, 
który próbował me dopuścić do rza. 
cania granatów do wody w cebu o 
głaszania ryb zagrożono pisloletem. 

Sprawa jest o tyle tragiczna, że 
klusownicy posługując się granałam;» 
n szczą narybek, rujnując w ten spo- 
sób nasze bogactwa, naturalne i sta- 
wiając przed nami klęskę kompletne. 
go wyrybienia rzek, Podkreślam je- 
szcze raz, że naczelne władze woj- 
skowe, mibeji i Urzędu Bezpieczeń- 
siwa wydały k Ikakroinie adpowied- 
nie zarządzenia, dotyczące walk; z 
klusownictwem. 

Zarządzenia ie, jak dotychczas nie 
są prawie zupelnie respektowane, 

Apelujemy do społeczeństwa, by 
pomogh w akcji walk; z kłusownie- 
twem rybnym, sygnalizując natych. 
miast o zauważonych wypadkach od. 
powiednim władzom, gdyż w razie 
dalszoga grasowan:a kłusowników w 
czasie zblżającego się tarła z rzek 
polskich znikną kompletnie ryby. Ja. 
kie straty materialne poc ągnie to za 
sobą, nie musimy chyba dodawać. 


*grywek mistrzowskich 


łeczne. Oglądamy piękna bibliotekę, 
założoną jeszcze w roku 1923, a skła- 
dającą sę z 4.000 tomów ks ążek, w 
czym 1,000 ostatnio wydanych. 

Jest tu świetlica, jedna z najstar- 
szych w Krakow'e, która skupia całe 
życie towarzyski, i partyjne. 

Życe sportowe przedsiawia się o- 
kazale: 3 sekcje: piłki nożnej, 5 at- 
kówki i wędkarska rozwijają się do- 
skonale. Sekcja pilk: nożnej po do- 
brej zaprawie w roku ubiegłym, 
dy osiągnięto drugie miejsce w ogól 
nom ejsk:ch zawodach sportowych. 
przystępuje w bieżącym roku do roz: 

„ch w ramach pol. 
skego związku piłki nożnej, 

Jest równiez sekoja plngpongowa 

hokejowa, Rozwija się drużyna har- 
cerska. Urządzono kolonie dla dzi 
a w ambulatorium, doskonałe zaop: 
trzonym, pracuje energ'czny dr Chu. 
dzeki z małżonką oraz dr Grochnal, 

Do Rady Zakładowej należy 8 
członków z przewodniczącym tow. 
Kazim erzem Bednarsk'm na czele, 

Opuszczamy gazownię pod wraże- 
niem wielkiej użyteczności tej wspa- 
n'ałej instytucji. Ileż to rodz n rohat- 
niczych zawdzięcza ciężkej pracy 
„gazownikówy" tak wygodne i tane' 
kuchenk, gazowe, ułatwiające bardzo 
oszczędne gotowan.e przy , zachowa- 
nu zupełnej czystości naczyń oraz 
energię cieplną równ eż ekonomiczną 
1 hygen'czną. Co za wygodę dają 
wspan ułe piece kąpielowe, klóre za 
zapaleniem jednej zapał. nagrzewają 
anny wody. lleż wielkich in- 
siyin *zakładów przemysłowych, 
szp tali nie mogłoby się obyć bez tega 
cennego gazu. 

Praca szarego człow eka w zakątku 
ulicy Gazowej slanowj poważne kół- 
ko w wielkim mechanizmie techn c: 
nym miasta ı państwa, 

Stefania Szadkowska 


W walce z nielegalnym 
garhowaniem 

W dniu 27 marca br. Wojew, Ko- 
menda M. O, w Krakowie przeprawa. 
dziła na terenie miejscowości Zem- 
brzyce słynnej z nielegalnej produkcji 
skóry, akcję zmierzającą do zlikwida+ 
wania nielegalnych garbarni. 

W wyniku tej akcji do Komisji Spe- 
cjalnej do walki z nadużyciami i szko: 
dnictwem gospodarczym Delegatura w 
Krakowie zostali doprowadzeni: Andrzej 
Talaga, Helena Gołucka, Szczepan Bo- 
rys, Zofia Nowak i Maria Fidelus, po- 
dejrzani o nielegalny skup skóry su- 
rowej i jej garbowanie. 

W, czasie rewizji znaleziono u nich 
duże ilości akóry i chemikali służących 
do garbowania skóry. Przeciwko podej- 
rzanym toczą się dochodzenia. 

Również Wojew. Urząd Bezpieczeń: 
stwa w Krakowie ujął za prowadzenie 
nielegalnego handlu i gazbowania skór 
surowfch ua terenie Krakowa Jana We- 
solowskiego i Stanisława Brońca. 

Delegatura Komisji Specjalnej do 
walki z nadużyciami i szkodniciwem go- 
spadarczym w Krakowie po przeprowa- 
dzeniu dochodzeń posławila wniosek 
o skierowanie winnych do obozu pracy 
przymusowej, jako szkodników gospu- 
darczych. 


Zapotrzebowania na węgiel 
i kaks 

(o. d.) Miejski Wydział Aprowizacyj- 
ny ul. 1 Maje (Dunajewskiego) Nr. 6 
przypomina, że z dniem 15 kwielnia 
br. upływa termin składania zupałrze- 
bowania na okres 47/48 na węgiel i 
koks do ogrzewania biur i pomieszczeń 
służbowych. 

Powyższe dotyczy: 1) Zakładów służ. 
by Zdrowia, 2) instytucji opieki społecz 
nej, 3) zakładów naukowych oraz 4) 
urzędów państwowych, samarządowych 
i pod zarządem państwowym, 


DYŻUR LŁEKARZA.POŁOŻNIKA 
UBEZPIECZALNI SPOŁECZNEJ 
W dniu f kwietnia od godziny 9 —13-tej 
tr Drozd Józef, Karmelicka 45 I1 brama, 
tel, 543.9. 


PRENUMERATA 


wynosi miesięcznie z odbiorem w punx- 
tach sprzedaży 76 zł — z odnoszeniem 
do domu w Krakowie 85 zł. — na pra- 
wincji poczią 80 zł — Prenumersię 
przyjmuje: Administraeja „Naprzodu“, 
Kraków, Rynek Główny %0 (parler). 
Placówki Sp. „Czytelnik“ na terenie m 
Krakowa i upoważnieni akwizytorzy. — 
Na ---— neji Pow, Kom, Polskiej Par 
til Socjelidtycznej. r 


OGLOSZENIA 


Og! szenia na 1 i 2 sironle w lekświa 
za I mm szpalty 15 zł Drobne ogłosze: 
nia za słowo 6 zl. W niedzielą i święta 
o 500% drożej. — 1 mm sz; ulty 20 zl, za 
teksiem 1 mm szpally 10 zł. Poszukiwa. 
nie rodzin i pracy 8 zł. Tlusiym drukiem 
100%/ drożej. 


za 


A to już znasz? 


NIEODPOWIEDNI TYTUŁ 

Slynny bajkopisarz Kryłow był kie- 
dyś na przedstawieniu swojej komedii 
„Lekcja dla córek“. Rolę dwóch mło. 
dziutkich dziewcząt graly znane w owym 
czasie aktorki — Siedmionowa i Samoj- 
lowa, Obie byly w podeszłym włeku i 
dość korpułentne. 

— Mo i jak podobały się panu pańskie 
córki? — spytał ktoś znakomulego baj- 
kopisurza po przedstawieniu, | 

— Cóż — dobrodusznie odpowiedzłał 
Krylow — obie bardzo dobrze zagrały 
swoje role — tylko ja zrobiłem kardy 
nalny błąd. 

— Mianowicie? 

— Dalem sztuce nieodpowiedni tytuł. 
Powinien brzmieć nia „Lekcja dla eń. 
rek tylka „Lekcja dla babek”, 


POCIECHA 
Znakumiły pisarz angielski Karol 
` Dickens miat da załatwienia pilną spra. 
wę i musial przeprawić się na drugą 
stronę wezbranej podczas wiosennych 
roztopów rzeki. Wynajął więc czółno 1 
przewożnikiem i popłynęli. 

Na środku rzeki prąd był dość wartki, 
przewoźnik z trudnością walczył z jałą 
i Dickens począł odczuwać pewien nie- 
pokój Zapytał więc przewośnika; 

— Zginął kto kiedy w tej rzece? 

— Me, nigdy ta się nie zdarzyła — 
zapewnią słanowcza przewoźnik. 

Dickens odetchnął, lecz by się upewe 
nić zapytal: 

— Jakto, nigdy się tu nikt nie utopiłt 

— Et, utopił, to stę i zdarzyło. Nawet 
przed tygodniem mój brat cioteczny się 
utopił, lecz tego samego dnia go zna» 
łeźli. W, lej rzece nikt nie zginiel 


NA CZYM PÓŁEGA RÓŻNICA 

Pewnego razu ktoś zapyłat dyrygenta 
Hansa Buelowa: — Jaka jest różnica 
między dobrym a kiepskim dyrygentem? 

Buelow bez namysłu odpowiedział: 

— Dobry dyrygent ma zawsze w gło. 
wie partyturę wykonywanego utworu, 
a kiepski dyrygent na odwrót — trzyma 
głowę w partyturze. 


ŚWIETNY LEKARZ 

Ludwik XIV spytal kiedyś Moliera: 

— Czy to prawda, że mu pan domo- 
wego lekarza? Jaki on? 

— świetny — odpowiedział drama. 
turg. — Przyjeżdża, rozmawiamy sobie 
na różne tematy, on zapisuje lekarstwa, 
ja go nie zażywam, on nie zwraca na 
to żadnej uwagi i w końcu.. wracam 
do zdrowia. 


Udbito czcionkami Drukarni Nr B 
Spółdzielni Wydawniczej „Wiedzą” 
raków, ul. Orzeszkowej 7, 
"Telefon 5686-53, 

M—19308 


